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Z. K A R T Y  Ż A Ł O B I U C J

Dnia 12.VI.1861 r. zmarł adw. Bogdan J a c o b s o n ,  -członek Zespołu Adwokac­
kiego w Stamagardizie Gd.

Urodzony w  roku 1889 w Starogardzie Gd., ukochał swoje rodzinne miasto i nie 
szczędząc trudu i pracy, jako długoletni radny z wyboru, wiele sił poświęcił dla 
rozwoju tego miasta. Jego zasługą w  dużej mierze było to, że wkrótce po odzy­
skaniu niepodległości ,przywrócony zositał charakter polskości Starogardu Gd. Po 
zorganizowaniu -sądiawmiotwa polskiego w 1920 r. (Sąd Ckręgrawy i Grodzki w 
Starogardzie Gd.), B. Jacobson, jako doskonały znawca prawa obowiązującego na 
terenie b. zaboru prusC-cieigo, 'kształcił w 'dradze wykładów nowe kadry sędziow­
skie, rekrutujące się z Aninych Baborów.

Adwokat Bogdan Jacobson należał do czołowych adwokatów Wojewódzkiej 
Izby Adwokackiej w Gdańsku. Zawód adwokata wykonywał od lutego 1919 r. 
i w  okresie swej pracy zawodowej pełnił kolejno szereg funkcji w organach sa­
morządu adwokackiego.

Zmarły był znakomitym prawnikiem, ciesizył się nieskazitelną opinią i swoją 
prawośaią, p r a c o w ito ś c ią  oraz wiedzą zdobył sobie powszechny szacunek i uzna­
nie. Jako patroin wychował wielu zdolnych adwokatów.

Przez śmierć adw. Bogdana Jacobsona palesitra gdańska poniosła nieodżałowaną . 
stratę.

*

Dnia 3.VIII.1961 r. zmarł adwokat Franciszek O r n a s s ,  członek Zespołu Ad­
wokackiego Nr 1 w  Sopocie.

Zmarły był -synem iząami -gdańskiej. Urodził się 20.V.1918 r. w Gdańsku i tu 
ukończył w  roku 1937 gimnazjum polskie. Za isrbałe manifestowanie swej polskości 
był prześladowany przez okupanta. Po uzyskaniu dyplomu mgra prawa w 1946 r. 
i po odbyciu aplikacji sądowej pełnił funkcje sędziowskie na terenie b. apelacji 
gdańskiej do 1961 r.

Na listę adwlolkatów '.zmarły elostał wpisany w lutym 1958 r.
Adw. Franciszek Ornass był zdalnym prawnikiem, a jego prawdziwe i sziez-ere 

koleżeńskie ustosunkowanie się do kolegów zjednało mu życzliwość i sympatię 
adwokatów.

Dnia 12.11. 1962 r. izm ar ł adwokat dr Stanisław K a z n o w s k i  z Tczewa, uro- < 
d-aony w 1883 r. Zmarły był adwokatem od >923 r. w Tczewie. Ze względu • 
raa -podeszły wiek i zły -stan zdrowia zmarły od dłuższego już czasu nie wykony­
wał zawodu adwokackiego.
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Dnia 22.III.1962 r. zmarł adwokat Józef S i p o w i c z ,  członek Zespołu Adwo­
kackiego Nr 16 w Gdańsku, urodzony w 1388 roku.

W okresie przedwojennym oraz krótko po wyzwoleniu zmarły pełnił funkcje w 
sądownictwie (ostatnio na stanowisku wiceprezesa Sądu Okręgowego w Gdańsku). 
W zawodzie adwokackim rozpoczął zmarły pracę w  okresie okupacji na terenie 
Izby Adwokackiej w Dublinie, wstępując ponownie do tego zawodu w roku 1946 
w Gdańsku.

Zmarły 'deszył się ogólnym szacunkiem i sympatią.

*

Dnia 26.111.1962 r. .zmarł adwokat Andrzej O r ł o w i c z ,  członek Zespołu Adwo­
kackiego" Nr 2 w  Sopocie, urodzony w  1904 roku.

Zmarły był 'adwokatem od 1939 r., początkowo w Zakopanem, a po wyzwoleniu 
w Katowicach, skąd przeniósł się w  rofcu 1947 do Sopotu. W okrasie swej /pracy 
aawodowej a]dw. Orłowicz pełnił szereg f u n k c j i  w  Radzie Adwdkadkieij w Gdań­
sku.

Jaiko członek PZPR rozwijał szeroką działalność społeczną, należąc do różnych 
erganizacji społecznych.

Zmarły był wybitnym prawnikiem, a jego walory osobiste zjednały mu pow­
szechny szacunek i  życzliwość wśród społeczeństwa i kolegów.

*

Dnia 15.IV.1962 r. zmarł adwokat Tadeusz H e l  b e r t ,  członek Zespołu Adwo­
kackiego Nr 8 w  Gdańskiu, urodzony w 1898 roku.

Zmarły był w  okresie przedwojennym pracownikiem refereradarskim Prokura­
torii Generalnej RP, a następnie pełnił funkcje prokuratorskie w ofcręga«h 
różnych sąidów okręgowych. Wpisany zrastał na listę adwokatów w  1945 r. w  So­
pocie.

Zmarły cieszył się jak najlepszą opinią zarówno pod względem tawodowy«, 
jak i etycznym.

*

Dnia 16.IV.1962 r. zmarł acłwoikat Józetf K u l w i e ć ,  urodzony w 1879 roku.
Zmarły złożył egizemim adwokacki w  1918 noku, wykonując od tego czasu prak­

tykę adwotkadką w Warszawie, a w okresie po wyzwoleniu — w Sopocie. Ze 
wiztględu na podeszły wiek zmarły zaprzestał od 1948 r. wykonywania pra&tyici 
adwokackiej, poświęcając się wyłącznie pełnieniu funkcji radcy prawnego.

Adwokat Józef Kulwieć odznaczał się nieprzeciętnymi walorami osobistymi 
i cieszył się ogólnym poważaniem.
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*

W dniu 13.V.1962 r. izmarł adwokat Tadeusz K u l i g o  w s k i, członek Zespołu 
Adwokackiego Nr 1 w  Sopocie.

Tadeusz Kuligowski, urodzony 25.X.1902 r. w  Warszawie, po ukończeniu Wy­
działu Prawa Uniwersytetu W ar szawsiki ego pdbył aplikację sądową w laitach 
1928-^1930.

Po izidamu egzaminu sędziowskiego pracował ina różnych stanowiskach w pro­
kuraturze ii sądownictwie, w  tym 3 lata ina stanowisku sędziego S.O. w  Poznaniu. 
W roku 1935 (przeszedł do adwokatury z siedzibą w  Poiziniamdu.

Jeisienią 1939 r., zagrtożoiny aresztowaniem prizaz okupanta, powrócił do rodzin­
nej Warszawy i  praloował nadal w adwokaturze.

Wazasmą wiosiną 1945 r. przybył do Trójmiasta w  'składzie delegalcji isądowo- 
-prokuratorskiej i objąwszy funkcję Prokuratora S.O. w  Gdańsku, wziął wydatny 
udział w  oirgamiiziciwiainiu wymiaru sprawiedliwości ma tym terenie, w październi­
ku tegoż roku powrócił do pracy w  adwokaturze z (siedzibą w  Sopocie.

Zmarły interesował .slię zawsze .społeczną stroną pracy w  zawodzie. Jiuż jako 
apldkainit był członkiem Rady Naczelnej Zw. Zrzeszeń Aplik. Zawodów Prawu, 
w Izlbie Poznańskiej. Pełnił też funkcję członka komis(ji egzaminacyjnej. W Iizibde 
Gdańskiej łączył tę  funkcję z rolą wykładowcy na i seminariach dla aplikantów. 
Był też przez parę lat wiceprezesem sądu dyscyplinarnego.

Poświęcaijąc się głównie praktyce kannej, Taideusiz Kuiliigowslki, dizdęki wrodzo­
nej inteligencji, uzdolnieniom krascmówczym, gruntownej wiedzy fachowej i sze­
rokim wiadomościom ogólnym oraz niezwykłej sumienności zawodowej i praco­
witości, wysunął się na jedno z czołowych miejsc wśród Obrońców karnych Trój­
miasta. W ipostawie Jego uderzała — przy tak dużych walorach — ogromna 
skromność, wysoka toulturia fi. poczucie godności człowieka d członka adwokackiego 
zawodu. Życzliwy stosunek do iuldizi, a rcwłalszciza kolegów, jednał mu serca zna­
jomych kolegów i  tych wszysttfltfch, którzy współpracowali z nim w środowisku 
prawniczym.


